
Szanowny Panie Konsulu, 
 
Piszemy pod bardzo duzym stresem. 
Dzisiaj (9 lipiec 2009) zostaliśmy zaatakowani we własnym mieszkaniu i bestialsko 
wypędzeni z mieszkania. Jesteśmy przekonani że ma to związek z zabójstwem starszej 
kobiety która została zamordowana po uprzednim torturowaniu przez osobników 
pracujących przy wymianie okien. Ponieważ jesteśmy jedynymi świadkami, uważamy że 
policja stara się za wszelką cenę nas usunąć. Jest bardzo szokujące że w sprawie 
morderstwa nie podjęto żadnych kroków w celu ukarania winnych. Policja bardzo dobrze 
wiedziała o torturowaniu tej starej kobiety. Mamy zaświadczenie od lekarza że 
przebywanie w pomieszczeniu zamkniętym w czasie gdy wykonywane są roboty w 
sąsiednim pomieszczeniu które są bardzo szkodliwe (potworne uderzenia, łomot, 
wiercenie itp.) powodują bardzo niebezpieczny stan psychicznego szoku. Jako inżynier 
wiele razy zwracałem uwagę panu Kleinowi który aranżował te niebezpieczne roboty że 
to może być morderstwo z premedytacją. Należy dodać że kobieta ta była 
niepełnosprawna w bardzo podeszłym wieku. Na skutek szoku uciekała z mieszkania w 
bieliźnie i policjanci odwozili ją do mieszkania gdzue nadal była terroryzowana. Trudno 
sobie wyobrazić że w XXI wieku można mordować człowieka stosując tak potworne 
tortury i policja z Prahran station asystuje w tego typu morderstwie. Bardzo prosimy o 
pomoc w ujawnieniu tych potwornych morderstw. W Australii może być tego bardzo 
wiele. Bardzo prosimy o skierowanie tej sprawy do wszystkich możliwych instancji w 
Polsce które są odpowiedzialne za bezpieczeństwo polskich obywateli jak również do 
instytucji europejskich. Nie podejmowanie żadnych kroków w celu zapewnienia nam 
bezpieczeństwa i wszczęcia postępowania przecikwo tak potworenj zbrodni połączonej z 
torturami będziemy poczytywać jako współudział.  
My w tym czasie wynajmowaliśmy mieszkanie w Darling Towers (rodzaj hotelu). Zaraz 
po śmierci tej kobioety jej córka poważnie zachorowała (przypuszczamy że została 
zastraszona przez policjantów z Prahran station). Od tego czasu jesteśmy bardzo 
zastraszani przez policjantów gdyż żądamy aby public prosecutor wszczął postępowanie 
przeciwko sprawcom tej zbrodni.  
Jest jeszcze jeden szczegół. Wielu z tych naszych prześladowców to ludzie pochodzenia 
żydowskiego. Z tego co wiemy, pani Nixon, szef policji w Viktorii jest bliską znajomą 
byłej p. premier Kirner która jest pochodzenia żydowskiego. Dlatego też rozumiemy że 
Konsulat nie podejmuje żadnych kroków żeby zapewnić nam bezpieczeństwo. Z tego 
cośmy się dowiedzieli powinna być komisja z konsulatu która powinna zbadać tę sprawę 
na miejscu w Melbourne. Jest to bardzo poważna sprawa gdyż dotyczy ataków ze strony 
policji tak na nas jak i na naszą organizację i jest to sprawa ptwornego rasizmu. 
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